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Adres rdla listów i depesz : 
ISKRA“, Sosnowiec. 


P.K O. Nr. 61553: 


Preaumersta wynosi: 


nk. 3600.000. |. 


Z odnoszeniem mieslęcznie: $ i 
mk. 4.300.000 >, ? 


Konto czekowe 


groszy. 
Zagra- 


1, p e -a 
| ] CENY OGŁOSZENY" R LENY OEORRENE 
Za wlersz millariętettwy przed tekstem 
ma |-ej stronie 12 (SA jolskich, na 
Hio aaen ma IV, l-ej 5 gro- 
niczne *00 proc. drożej, 

Ceny ggłoszef podane w złotych 


robne ogłoszenia po 3—4 gro- 
zh za wyraz. Najmniej 40 
Tiustym druklem pedwójnie. 
polskich fjędą obliczane podług kursu 
złotego ranka, płatne w markach pol- 
skich po kursie 2 dnia poprzedzają- 


cego zapłalę: 


w numerach świątecznych | nie- 
dzielnych ceny o 25 proc droższe, 


Za kanincwy druk ogłoszeń admi- 
nisiracja mia odpowiada. 


Każda nowa pouwyżka obowlązuje 
uż wszystkie przyjęle ugłoszemia do 
amiany ten bez uprzedniegu zawia- 
domienia. 


W Zagłębiu po za Sosnowcem, Bę- 
dzinem | Dąbrową: mk, 4,300,000 


z przesyłką po pocztową: 
mk 4.500.000 0K)_miesięcznic, P y 


Zagranicą mk, 7.000.000, 


ISKRA 
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Enz y 


Dabrowa, Soiieskiego 0, tel. 23. 


ANONal 


Vko SFINKS” 


Od 14 kwietnia 
Wysiąni MAKS LINDER. 


SZTYGARA 


Poszukuję od zarąz 


Od poniedziałku 7 do 14 kwiemiia Włączme, 
Wystąpi nasza s.ynna gwiazda kinematog. Pola NEGKI w obraze p. t* 


„CZARNA KSIĄŻKA“ 


Dramat w 7 częściach na tle stosunków carskiej Rosji. 


ANONSI 


NA RUDĘ 


Tow Akc. do nowo- 
budującej się kopalni, 


Qferty proszę skłądać do biura ogłoszeń Hiawski, Sosnowiec 
u 


pod 


„RUDA 


2843 2 


Nieco więcej odwagi 
i zdecydowania. 


Na terenie międzynarodo- 
wym ponieśliśmy w ostat- 
nich dniach kięskę, która po- 
winna stać się dla nas po- 
ważną przestrogą na przysz- 
łość W kwestji Kłajpedy 
żadne z żądań polskich nie 
zostało uwzględnione. Ka- 
mitet Davisa z ramienia li- 
gi narodów w sposób uzur- 
patorski przekroczył swe 
kompetencje, całkowicie zmie 
niając statut dla Klajpedy, 
przedłożony przez radę am- 
basadorów i odbierając w 
swym projekcie Polscewszyst 
kie prawa oraz gwaranc;e. 
Mimo noty polskiej, wysto- 
Sowanej w tej kwestji do 
rady ambasadorów, ta ostat- 
nia nazajutrz przyjęła w ca- 
łości i bez zastrzeżeń krzyw- 
dzący nasze prawa projekt 
ligi narodów. W walce za- 
tem dyplomatycznej między 
maleńką, dwumiljonową Li- 
twą a trzydziestomiljonową 
Rzeczpospolitą, zostaliśmy 
pobici na całej linji. Jak 
stwierdził to minister Za- 
moyski nota polska pozosta- 
ła bez skutku. 

Przebieg sprawy kłajpedz- 
kiej jest nad wyraz charak- 
terystyczay, Rząd polski w 
swej nocie z dnia 4 kwiet- 
nia r, b. do rady ambasa- 
dorów przypomniał, że w 
myśl traktatu wersalskiego 
terytorjum Kłajpedy zostało 
adłączone od Prus Wschod- 
nich, a prawa suwerenności 
nad niem przeszły do głów- 


Sosnowiec, 11 kwietnia. 


nych mocarstw spizymie- 
1zonych i stawarzy-zanych. 

Dnia 17 go grudnia 1922 
r. główne mocarstwa uznały 
Litwę de jure. W niespełna 
miesiąc później dn. 11 go 
stycznia 1923 r., litwini, nie 
licząc się z postanowieniem 
traktatu wersalskiego, zajęli 
Kłajpedę przemocą. 

Po diugich rokowaniach, 
których celem było sktonie- 
nie litwinów do opuszczenia 
terytorjum Kłajpedy, zajęte- 
go samowolnie, konferencja 
ambasadorów, decyzją swą 
z dn, 16 lutego uznała pra- 
wa suwerenne Litwy nad 
Kłajpedą, pod pewnemi wa- 
runkami, z których najważ- 
niejszym jest „organizacja 
wolności tranzytu morskie- 
go, rzecznego i lądowego, 
odpowiadająca interesom te- 
jonów litewskiego i polskie- 
go, dla których Klajpeda jest 
naturalnym wyjściem do mo- 
rza i stworzenie ekonomicz- 
nej administracji pertu, za- 
pewniającej jego rozwój i 
dającej, zwłaszcza przez u- 
stanowienie wolnej strefy i 
przez obecność kwalifiko- 
wanych reprezentantów, peł- 
ną gwarancję, że Zainiereso-* 
wane terytorja Litwy i Polski 
znajdą w tym porcie udo- 
godmenia, potrzebne dla han- 
diu“. 

Dnia 13 marca 1923 roku 
rząd lnewski przyjąt powyż- 
szą decyzję bez zastrzeżeń. 

Wówczas konierencja ami- 


basadorów opracawala sta- 
tut Ktajpedy 16 i zakomuni- 
kowała go rządowi litew- 
skiemu, spotkała się lednak 
z  kalegoryczną odmową. 
Konferencja ambasadorów, 
widząc niemożliwość dojścia 
na drodze rokowań do po- 
rozumienia z Litwą, przesła - 
ła sprawę Kłajpedy do rady 
ligi narodów, która powołała 
specialną komisię pod prze- 
wodnictwem p. M. Davisa, 
cciem przestudjowania spra- 
wy na miejscu. Komisja ta 
opracowała projekt nowego 
statutu, który z pewnemi 
zmianami został przyjęty dn. 
13 marca r. b. prz=z radę 
ligi narodów a następnie, jak 
wiadomo, Sankcionowana i 
uznana przez radę ambasa- 
dorów. 

Łitwa, gwałcąca postano- 
wienia traktatu i depcząca 
zuchwale wolę wielkich mo- 
carsiw, została więc za Swe 


bezprawne postępowanie na- _ 


grodzona otrzymaniem zu- 
pełnie wolnej ręki w Ktaj- 
pedzie i dorzeczu Niemna. 
Natomiast lojalna, ścisłe ob- 
serwująca wszystkie posta- 
nowienia i zobowiązania Pol- 
ska, dożyła zdeptania swych 
wszystkich praw i brutalne- 
go odepchnięcia swych po- 
stulatów. Ten paradoksalny 
zaiste stan rzeczy nie może 
być bez pewnych przyczyn 
logicznych, a hezpośrednich, 

Dotychczas, jeśli widzie- 
liśmy negację naszych przed- 
łożeń, oraz postulatów, to 
przedewszystkiem ujawniała 
się ona na terenie ligi na- 
rodów, gdzie, stwierdzić na- 
leży, posiadamy mniejsze 
znaczenie, miż egzotyczny 
Urugwaj lub Boliwja. 

W sprawie Kłajpedy rada 
ambasadorówśrównież zaję- 
ła to samo stanowisko, co 
liga narodów, a pośpiech, z 
jakim kwestję tę zdecy- 
dowano, świadczy, iż chcia- 
no nas ubiec i postawić przed 
faktem dokonanym. |est to 
niezbitym dowouem stałego 
zmniejszania się naszych 
wpływów na terenie polityki 
europejskiej. Ten objaw nie- 
poko ący winien wzbudzić jak 
najrychlejszą akcję zapobie- 
gawczą z naszej Strony, wi- 
nien skłonić polską politykę 
zagraniczną do wyjścia z 
dotychczasowego stanu bier- 


ności, do wkroczenia nato- 
ry energii i zdecydowania, 
da'ąc bowiem może da te- 
go, iż zostaniemy wreszcie 
zepchnięci do roli kopciusz- 
ka Europy, z którym nikt 
ani się czyć, ani na które- 
go większej uwagi zwracać 
nie będzie. 

Wszystkie dane, jakie przed 
stawia Polska, państwo roz- 
ległe, terytorialnie i liczeb- 
mie jedno z większych w E- 
uropie, dają jej możność za- 


a= Katowice, Sam b 


jęcia stanowiska mocarstwo 
wego. Nie możemy pozwo: 
lić, aby zakulisowe intrygi 
„czynników pobocznych“, 
jak to zdefinjował min, Za- 
moyski, pomniejszyły zna- 
czenie i autorytet Polski i 
doprowadzały do poniewie- 
rania jej niezaprzeczainemi 
prawami. I w tej dziedzi- 
nie otwiera się wielkie pole 
do działania dla naszej dy-| 
plomacji, pole, które dotych-. 
czas leży odłogiem, 


Coś z analogii w sprawie kas chorych. 


(Dokończenie). 

Dla chorób specjalnych. jak 
uszne, oczne it. d. są utworza- 
ne przez „spółkę bracką* 3 okrę- 
gi: w Rybniku. Katowicach (w 
tych dwu miastach specjalne od- 
działy dla tychże chorób) i Kró- 
lewskiej Hucie. 

Do tych trzech punktów są 
kierowani chorzy, połrzebujący 
kuracji u danego specjalisty przez 
lekarzy okręgowych. inne kasy 
chorych korzystają z pomacy 
tychże lekarzy lub mają swolch 
własnych, jak mp. „ogólna:miej- 
ska kasa chorych* w Król. Hu- 
cie, licząca okolo 8 tysięcy człon- 
ków (oprócz rodzin). Obowiązki 
lekarzy, rozumie się, są le same, 
co i w „spółce brackiej*, a w 
wypadkach potrzeby pomocy szpi- 
talnej, mają te kasy kontakty ze 
szpitalami mniejskiemi, lub z przy- 
tułkami elibretansk, jadwiżanek 
it p, które posiada tutaj pra- 
wie każde miasto i które są u- 
rządzone 2 wielkim komf>riem. 

Dla wygody swoich członków, 
niektóre kasy, oprócz swaich 
własnych lekarzy, mają jeszcze 
zakontraktowanych Jekarzy w Kró- 
lewskiej Hucie i Katowicach po- 
nieważ duża ileść członków mie- 
Bzka w tych miastach, choć pra- 
cuje w Hajdukach. Jedne kasy 
dają pomoc lekarską tylko ubez- 
pieczonym członkom (bez ro- 
dzin), inne — także j ich rodzi- 
nom; w jednych środki lekarstw 
wszyscy otrzymują bezpłatnie, w 
innych — rodziny muszą płacić 
połowę. Ale w każdym razie po 
14 roku życia nikt już nie może 
korzystać bezpłatnie z pamócy 
lekarskiej za kariką, np. Ojca 
swego lub matki, co szeroka się 
praktykuje w waszych kasach 
pawłatowych, gdzie spotkać mo- 
¿na derosłych ludzi po lat dwa- 
dzieścia i więcej, leczących się 
za kartkami rodziców swoich lub 
rodzeństwa pracującego. Brak też 
u aas padobnych widowisk, ja- 
kie się widzi po ambulatorjach 
kas powiatowych, gdzie w ogon-« 
ku stoi po parę godzin kilka- 


Król.-Huta, 10 kwietnia, ~ 


dzlesiąt chorych, wyczekujących 
kolei, w warunkach paprostu i 
nie do uwierzenia (nie mają na- j 
wet na czem sledzieći). A trzeba, 
dodać, że są tutaj lekarze, którzy 
mają chorych z 4 5 i więcej kas 
w jednym czasie, i jakaś to Idzie 
wszystko i gładka 1 składnie. 
Dodać jednakowoż trzeba że ł 
robotnik tutejszy czy też robotni- 
ca, wchodząc do pocze«alni le- 
karskiej, trzyma na uwłęzi nerwy 
swoje | choć lekarz wystawi api- 
nję: „do pracy zdalny“, nikt się 
nie odważy obrazić ga za to, 
czego nie kupić u was w Sos- 
nawcu lub Dąbrowie, bo samł 
robotnicy tutaj kontrolują swoich 
współkolegów, i ci wiedzą, że za 
podobne zachowanie się wzgłę- 
dem lekarza grozi im Surowa 
kara, a nawet usunięcie a ko” 
palni. 

Za to też u nas nie jest w 
zwyczaju pisywanie peanów pô- 
chwalnych po gazetach „za Cu- 
downie okazaną pomoc lekarską”, 
tak samo, jak nikt nie ośmiellł- 
by się (żyć publicznie lekarza za 
to lub inne zachowanie się jego. 
Jeśli jaki uqezpiaczony ma pre- 
tensje do danego lekarza, przy- 
sługuje mu prawa podania skat- 
gi na niego do zarządu kasy 
chorych, który po bezstrennem 
rozpatrzeniu sprawy, może udzle- 
lič lekarzowi monitu, a zdarzyć 
się może, że pa 3 takich monl- 
tach lekarz bezpowrotnie straci 
swaje stanowisko I chleb zara- 
zem, Dotychczas jednacowoż wie 
BA SA nas notowany taki wyż 


A "ludność tutejsza przyzwy» 
czajona jest do swaich kas cho- 
rych, najlepszym dowodem służył 
tworzenie się nowych kas, jak ta 
ma miejsce z policją tutejszą, 
która stworzyła sobie przed paru 
tygodniami swoją własną dosko- 
nale funkcjonującą pomoc lekar- 
ską. Czy dlugo jednak będzie 
sądzonem o instytucji tej egzy- 
stować, bogowie wiedzą, b a 
Warszawa stworzyła, a  właści- 
wie obiecała stworzyć bezplalną 
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pomoc lekarską dla wszystkich 
urzędników wojewódzkich Dar- 
mową dla tego, aby lekarze dar- 
mo albo za pół darmo byli a- 
bowiązani tych urzędników le- 
czyć (w październiku bowiem u- 
stalono taksę aż 400 tys, marek. 
za poradę, płainych, rozumie się, 
„kiedy będę miał, kiedy będę 
chciał i jak ini Bóg dopomoże”.) 

Ponieważ takich chętnych da 
objęcia tych luksusowych posad 
mie znaleziono, przeta poradzono 
sobie inaczej, a mianowicie: za- 
angażowano jednego Czy dwu ta- 
kich lekarzy urzędniczych ze stalą 
pensją. którzy mają obowiązek 
leczenia tych kilkudziesięciu ty- 
sięcy ludzi. jaką się ta pomoc 
lekarska w życiu okazała, nie po- 
trzebujemy chyba dodawać, 10 
też różne kategorje urzędników, 
a w pierwszej linji policja tutej- 
sza zakrzątnęły się okolo stwo- 
rzenia sobie samym własnej po- 
mocy lekarskiej, a lekarze, ci 0- 
krzyczeni przez różnoraką ho- 
łotę, jaka „wrogowie ludu pracu- 
lacego“ przyszli im ż pomocą, 
opierając pomoc lekarską wedug 
palnlższych stawek, obowiązują- 
cych w województwie dlą kas 
chorych. 

Widzimy więc że tutaj bluro- 
kratyczne pomysły uszczęśliwia- 
nia ludności spalają odrazu na 
panewce, gdyż spoleczelistwo tu- 
telsze samo najlepiej Się ornen- 
tuje, czego mu właściwie potrze- 
ba i nie da się bylekoinu za nos 
wodzić, To też, aczkolwiek we 
wszystkich tych kasach chorych 
są reprezentowane  uajróżnorod= 
niejsze partje, nikomu do głowy 
nie przychodzi wcielać w życie 
swego programu politycznego, 
„lecz wszyscy działają ręka w rę- 
kę su dobru danej kasy t na 
czele kas stawiają nie ludzi o 
pewnych przekonaniach lub pro- 
iegowanych pewnej partji, lecz 
asoby zupełnie apolitycznie, ale 
za io energiczne i Eprężysie. [ 
nigdyby tu nic podcbnego miej- 
sca mieć nie mogło, jak swego 
czasu w Sosaowcu, gdzie przy 
przejściu przy wyborach dc za- 
rządu większej ilości stronników 
pewnej partji, sprowadzona 50- 
bie zaraz dyrektora ze swojej 
partji, mie licząc się wcale ani z 
jego uzdolnieniem, ani kwalifika- 
cjami. Kasy chorych, według tu- 
1ejszych pojęć, a są to poglądy 
zachadoio - europejskie, nie są 
platformami do czynienia tych 
lub owych exsperyimentów s0- 
cjalnych; zresztą ludność tutejsza 
samaby za leb wzięła laxich de- 
zorganizatorów. 

Ponieważ oczekiwać należy, że 
wreszcie nastąpi wkróice zrefor= 
inowanie ustawy o ubezpiecze- 
ulach spoleczaych, byłoby do ży- 
czenia, aby przyszli menersy o- 
wych kas zbllska się przyjrzeli 
pauującym tutaj stosunkom w tej 
dziedzinie i skorzystali z wielo- 
letniego doświadczenia kas cho- 
rych góruośląskich. 


Dr. Słanowski. 


Wieści ważne. 


— Premier Orabski otrzymał 
od dyrektora banku przemysio- 
wege włoskiego Toeplitza ga- 
stępujący telegram: „Mam za- 
Szcayl, w imieniu banku Com- 
mercłale a'llalia przesłać loa,a00 
Mrów włoskich, prosząc uprzej. 
mię, aby wasza ekselencja we- 
dług swojego uznania dyspono- 


wała lemi pieniędzmi na rzecz 
ofiar powodzi, jaka nawiedziła 
Polskę. 

— Mlnisterjum skarbu wnis- 


sla do sejmu trzy następujące 
ustawy: 1) ustawę karno-Skarbo- 


stalnienit ustaw  stemplowych. 
Rząd kladzie nacisk, aby pierw- 
sre Czytanie tych ustaw odbyte 
się przed świętami, a referaty a 
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mich zostały przydzielone koml- 
sjł skarbowej. 


— Min. skarbu poleciło wstizy- 
mać sprzedaż bonów podalko- 
wych, które w związku ze stabi- 
Wzacją marki polskiej spelnily 
swe zadanie, Bony znajdujące 
się w obiegu przyjmować będą 
nadal kasy skarbowe przy spla- 
cie należytości podatkowych. 


— Rząd bolszewicki zawlado- 
mił watykan że arcyhb. Cieplak 
został wypuszczony z więzienia i 
znajduje się w drodze do Rzymu. 


— Dnia 2, 31 4 faja adbg- 
dzie się w Gnieźnie pad protek- 
taraterm księdza kardynała pry- 
masa Dalbora doroczny piąty 
zjazd katolicki. 


— Wszyscy kandydaci faszy- 
stów w liczbie 374 zostali wy- 
brani.  Naipoważniejsze straty 
poniosła katolicka parya ludowa. 
Socialiśco umlarkawani zdołali 
zachować prawie dwie  rrzecie 
smoich mandatów. Poraz pierw- 
szy od roku 1870 w wyborach 
bral udzłał księża i dostojalcy 
duchowni, którzy bez wyjątku 
głosowali za faszystami. Zakon- 
nicy również głosowall w kom- 
piecie oddając swe głosy na 
Mussoliniego. 

Nowa izba włoska będzie się 
skladala z 374 posłów listy rzą- 


dawej. 65 socjalistów różnych 
odcieni, razem z komunistami, 
39 popoları, 19 demokratów libe- 
ralnych 1] demokratów spolecz- 
nych, 12 członków opozycii kon- 
ślytucyjnej, 4 słowian. 7 republi- 
kanów, 3 członków z  partji 
chlopskiej, 2 członków pattji po- 
lityki czynnej. 

— Przyjazd Trocklego da Mo- 
skwy spodziewany jest w dniach 
naibliższych wobec powrotu zu- 
pelnego do zdrowia. Obawiaią 
się, iż Trocki po powrocie do 
Moskwy wstrzyma rozpoczęlą już 
reorganizację armii sowieckiej. 

~- Łotewska agencja telegra- 
flczaa donosi z Moskwy, że w 
Tuskiestanie wybuchło wielkie 
powstanie. Siły powstańców wy- 
noszą około 30,090 ludzi, wśród 
których jest około 2000 byłych 
cfcerów carskich. 


— Kilka zwiszków inieligen- 
cji pracującej i urzędników pań- 
stwówych odbyło w Warszawie 
zebranie, na którem uchwalono 
wniosek domagający się repre- 
zentancji inteligencji pracującej 
we władzach banku polskiego. 
Wybrano komitet wykanawczy, 
który ma wejść w porozumienie 
z innymi organizacjam: pracow- 
niczemi | przedstawić ministrowi 
Grabskiemu post:xaty zebranych, 


Nowe karharzyństwo sowietów. 


W dn. 8 b m. 12 godzinnych 
naradach zapadł wyrok w pro- 
cesie kijowskim. Na karę śmierci 
zostało skazanych czterech oskar- 
łonych tj. b. prokurator Czepa- 
kow, docent sztuk pięknych Ja- 
kowlew. Winogradow | b. wojsko- 
wy armji czerwone] Jagieniewski. 
Na karę 10-letniego ciężkiego, 
łzałowanego więzienia skazano 
czterech ti. Oalszczenkę, b. mi 
nistra oświaty, prołesora aka- 
demii nauk Mikołaja Wasilienkę. 
b. komisarza rządu Klereńskiepo 
i redaktora „Kojewskiej Myśli” 
Konstantego Wasilienkę, profeso- 
ra uniwersytetu Smirnowa adwo- 
kata Czosganowa i publicystę 


Warszawa, 10 kwletnia. 


Tołpyge. Pozostałych ośmiu, w 
tej liczbie pięć kobiet skazano 
na karę więzienia od roku da 
siedmiu lat. 

Nawet komunistyczni obrońcy 
stwierdzaja że oskarżenie o 
szpiegostwo bylo bezpodstawne 
i że oskarżonych można była 
zasądzić najwyżej za przecho- 
wywanie literatury kontrrewolu- 
tyinej, Wyrok ten jest niesłycha- 
nie okrutny, szczególnie da 60- 
lemego starca Wasilienki, który 
w ostatniem słowie oświadczył, 
że nle jest niebezpieczny dla 
komunizmu. Qstatale lata życia 
pragnie poświęcić syntezie SwQ- 
jej pracy naukowej, 


Sytuacja strajkowa. 


W dniu “wczorajszym nastąpił 
przełom w strajku góraiczym, na 
kilku bowiem kopamiach część 
robolników wróciła do pracy. 


Oczywiście wystąpienie takie 
doprowadziło do wściekłości agl- 
tatorów, czuwających mad tem, 
aby nikt nie odważył się przy- 
stąpić do pracy, 10 ież na nie- 
których kopalniach pobito kilku 
rob lników, idących iub wraca- 
jących z pracy. 


Obecnie widać już, iż robofni= 
cy mają dosyć tego przymusowe- 
gu, a bezcelowego świętowania, 
atemhardciej, iż na Słąsku wszyst- 
kie kopalnie ruszyły, a temsamem 
ostata: ub. nalgiupszy argument 


Sosnowięc, 11 kwietnia. 


prowodyrów, iż Zagłębie nasze 
musi poprzeć (i Sląsk, upadl 

Natomiast skutki obecnego bez- 
robocia będą daleko gorsze, niż 
pierwotnie przypuszczano, Oka- 
zuje się bowiem, iż skutkiem 
strajku kopalnie nie mają pienię- 
dzy I niew'asomo, czy tohatnicy 
otrzymają na 15 należną im wy- 
płatę. 

Pogorszyłoby to ogólaą sytua- 
cję wina jednak w danym wy- 
padku będzie nie po sironie ka- 
paini, lecz agiiatorów, którzy wy- 
wołali zgubae bezrobucie. 

Wczoraj rozeszła się wiado- 
mość, iż najdalej od poniedziałku 
wszystkie kopalnie przystąpią do 
pracy. 


Koniec groźnego handyty. 


Głośną była w r. ub. ucieczka 
z więzienia mokotowskiego w 
Warszawie trzech niebezpiecznych 
bandytów, skazanych na bezier- 
minowe więzienie, którzy po za- 
mordowaniu w więzieniu czterech 
dozorców, wydostali się na wol- 
ność, w dalszym ciągu uprawiali 
mord i rabunek, siejąc postrach 
w szeregu miejscowościach. 

jeden e nich, mianowicie Alek- 
sander DDydeńko, powróci do 
miejsca swego urodzenia, t. j, du 


Będzin, 11 kwietnia. 


Zawiercia, gdzie wkrótce dał znać 
o sobie, ur.ądzając w dużym 
promieniu nieewykie napady ra- 
bunkewe, 

Kierownik pol. śledczej, kom. 
Lach, zmobilizował wszystkie 
rozporządzalne siły, celem ujęcia 
Opryszka, zabiegi le jeduak Były 
bezowocne, z jednej bowlem stro- 
ny bandyta miat znakomicie 20f- 
gantzowaną bandę, a ca waż- 
niejsza, ludność wiejską na swe 
usługi i operówai w miejacuwos- 


ciach górzystych i lesistych, siły 
zaś i środki policji były za szczu- 
ple, aby można było ująć zbśja 
na gorącym uczynku. 


Pozostały tylko fortele, kló- 
remi chclana usiedlić opryszku, 
lecz i to zawiedłio, bandyta bo- 
wiem prócz szczęścia, miał, jak 
już zazuaczono, do swej dyspo- 
zycji ludność wiejską, a nawet 
dzieci. 

Ciągłe zasadzki, patrolowanie 
w jedńym dniu szeregu miejsco- 
wości | tp. wysiłki odnłosły o tyle 
skutki, iż banda Dvdeńki została 
rozhita i większość kompanów 
wyłapana, sam jednakże Dydeń- 
ko pozostał niepochwycony. 

Przed dwoma miesiącami poli- 
cja wpadła oa trop baudyty i 
kiedy w nocy otoczono szereg 
domów, z ciemności posypały się 
do policji stizały. 

Policja nie pozostała dłużną, 
jednakże wobec takiego przyję- 
tla, trzeba było zastosować nad- 


Nr. B5. 


zwyczajne środki ostreżności i 
poczekać z oblawą da rana. 

Kiedy o świcie rozpoczęta 
szczegółową rewizję, nikogo już | 
nie znaleziono natomiast dowie- 
dziano się, iż Lydeńko rzeczy- 
wiście' był tam w nocy, a nawet 
miał otrzymać ranę podczas wy- 
miany strzałów. 

Qd tego czasu ustały napady 
i sądzono, iż bandyta zmienił te- 
ren, tymczasem w ub. tygodniu 
zawiadomiona policję, iż w lesie, 
w okolicy Pradeł, znajduje się 
trup jakiegoś mężczyzny. 

Po przybyciu na miejsce, prze- 
konano się, iż jest to Dydeńko, 
który olrzymawszy pastrzal. w 
gławę, dobiegł do lasu i tu padł. 

Zwłoki bandyty były już czę: 
ściowo zjedzone przez robactwo, 
obok leżał rewolwer i czapka. 

Tak więc zginął jeden z naj- 
grożniejszych u was bandytów, 
który prócz kilkunastu morderstw, 
popełnił około 500 mapadów ra- 
bunkowych, 


Popis uczniowski. 


W ub. środę odbył się nie- 
zwykle interesujący popis gimna: 
styczny uczniów trzech szkół pow- 
szechnych w Dabrowie, pod kle- 
rownictwem łastruktora, p. Stan- 
kiewicza. 

Z popisu tego może być dum- 
na zarówno komisia wychowania 
flzycznego, za wprowadzenie w 
Czyn tak ważnej, a leżącej do 
niedawna odłogiem dziedziny, jak 
również I kierownik gimnastyki; 
dziatwa bowiem wykazała nie- 
tylko nadzwyczajną sorawność | 
wyrobienie, lecz, co ważniejsza, 
arczumienie | należyte traktowa- 
nie gimnastyki, która, prócz zna- 
czenia wychowawczo-zdrowotne- 
go, ma niemniej ważny cel, mia- 
nowicie jest podstawowym wa- 
runkiem  przysposobienła woj- 
skowego. 

Na szczęście, minęły już czasy. 
gdy kapral pół gadziny musiał 
się biedzić aby rekruta nauczyć 
odróżniać prawą nogę od lewej, 
dziś bowiem taki fąfel z pierw- 
szego oddziału zupelnie popraw- 
gie wykonywa wszeikie zwroty 
i zaa dokiadale musztrę. 

Jakkolwiek ćwiczenia grupowe 


Dąbrowa, 11 kwietala. 


należą do trudnych, tu bowiem 
łatwo widzi się usterki I niedo- 
kładności, pop's anegdajszy Wy- 
kazal, iż uczniowie nietylko do- 
brze wykonali cały szereg trud- 
nych ćwiczeń, lecz widziało salę 
rytmu, ta też zbiorowe pepisy 
wypadły wprost efektownie. 

O ile popis pad względem wy- 
konania wypadł dobrze, o tyle 
ludność miejscowa wykazała zu 
pełny brak zrozumienia, gdyż bo- 
wiem w Niemczech tego rodzaju 
popisy gromadzą tłumy, w Dą- 
browie było zaledwie kilkanaście 
osób dorosiych. 

jakimś paliczkiem jest dla spo- 
łeczeńsiwa apel tej młodzieży, 
która walny czas, zamiast Gpę- 
dzać na ulicy, chce poświęcić 
gimnastyce, lecz z braku boiska, 
a nawet odpowiedniej sali, ma 
utrudnione zadanie i prosi: „daj- 
cie nam balsko i salę, 

Tam, gdzie zrozumiano, że 
chodzi tu nietylko o przyszlość 
naszą, lecz i o kraj, miodzież 
ma zapewnione warunki rozwo- 
ju, mlejmy więc nadzieję, iż z 
czasem nastąpi to I w Dąbrowie, 


Kronika. 


Kalendarzyk. 


Dziś Leona Wielkiego 
lutra Zenona m., Wikt 
Wach. uońca 6.19 


Plątek | zach  „ 501 


Z pobytu ministra koleł w 
Sosnowcu. Pan minister kolei 
przybył do Sosnowca 
z Katowic wczoraj o godzinie 
6-e| wieczorem, odprowadzany 
przez prezesa Rucińskiego i rad- 
ców Wąsika i Rybickiego. 

Na dworcu w Sosnowcu ocze- 
klwali p. miaistra przybyli z 
Warszawy wyżsi urzędnicy kole- 
jowi z prezesem warszawskiej 
dyrekcji kolejowej Mikułskim na 
czele, oraz miejscowi naczelnicy 
wladz kolejowych." Pan miaister 
zwiedził budycek dworca, zatrzy- 
mawszy się dłuższą chwilę w 
ambulatorjum, następnie zwiedzał 
nowe tory naprzeciw dworca ko- 
leiowego, informując się szcze- 
gółowo o sianie prac okolo roz- 
szerzenia tutejszego dworca. Po- 
tem odbyła się w wagonie saio- 
nowym u p. minisira dwugo- 
dziana narada fachowa przy u= 
działe wszystkich wyższych u- 
rzędników dyr, warsz. O godzinie 


9 zastawiono wleczerzę w sali 
dworca kolejowego Pan min. prze- 
nocawał w wagonie, a wczoraj o 
godzinie 7,15 rana odjechał na 
zwiedzanie iloj) i stacji kalelo- 
wych po drodze do Warszawy, 
Pan minister zatrzyma się w Ła- 
zach, 1 zwiedzi tamtejsze urzą- 
dzenia stacyjne, następnie w 
Biesznie — Częstochowie, wre- 
szcle w Piotrkowie, poczem od- 
jedzie z powrotem do Warszawy. 


Koncert. Dnia 12 b. m. w 
sobołę u w. 8-ej w, odbędzie się 
w gimn. im. Staszyca wielki kan- 
cert, urządzany staraniem d. n. 
s. w. Będzie to ostatnia * przed 
świętami artystyczna uczta dla 
milośników muzyki w Sosnowcu. 
Nazwiska artystów, biorących u- 
dział w koncercie, nie są obce 
Sosnowiczóm. P. Feliks Szyma- 
nowski, znakomity pianista, ode- 
gra najcelniejsze utwory Liszta, 
Chopina | Schumana; p. Zofja 
Maranowska, obdarzona prze- 
ślicznym głosem, o czem mieli- 
śmy się sposobność . przekonać 
już raz w miewielkiem grunie w 
zeszłym roku, wykona szereg 
pieśni polskich | włoskich. Ubo- 
je artyści odbywają obecnie 
tournee po całej Polsce, dając 
sereg koncertów w największych 
miastach, i tylko dzięki staraniom 
kela a, n. s. w. nie ominą 5S0- 
snowca, 


Koncert ten wzbudził? zaintere- 
sowanie w naszym miescie, 


Nr. 85. 


Koniec strajku czeladników 
piekarskich. Zapawiedziany do- 
piero na dzisiaj dalszy ciąg per- 
traktacji z czeladnikami piekar- 
skimi przyśpieszoao w tvm celu, 
by strajk zlikwidować jak naj- 
prędzej. Udało się tn w zupeł- 
maści. Przedstawiciele czeladzi 
piekarskiej z całego Zagłębia a- 
kazali dnżo dobrej woli w kle- 
runku zakończenia bezrobocia, 
rozumiejąc doskonale poważną 
sytuację w Zagłębiu, dzięki pa- 
nującemu stralkowi górniczemu. 
Czeladnicy piekarscy na kanfe- 
rencji w magistacie sosnowie- 
ckim zgodzili się na odroczenie 
regulacji ich płac do dnia 2-go 
maja r. b, w tym bowiem cza- 
sie nastąpi przewalutowanie do~- 
tychczasowych plac na złote pol- 
skie i przy okazji po nowem 
skalkulowaniu ceny mąki i chle- 
ba można będzie pomyśleć o u- 
normowaniu zarobków czeladzi 
piekarsniej w taki sposób, by 
nie wywoływały one wśród niej 
niezadowaienia. 


Z cyrku. Dyrekcja cyrku sta 
le stara się o zmianę programu, 
Zapowiedziano nowe debluty. 
Z pomiędzy dotychczasowych a- 
trakcji zasługuję  przedewszy= 
stkiem na uwagę świetna tresura 
psów p. Carlosa. Aż miła pa- 
trzeć jak te miłe i rozumne stwa 
rzenia wesoło pracują. P. Basiń 
ska wzbudza padziw swoją od- 
wagą 1 wyrobieniem fizycznem. 
Sam dyrektor cyrku demanstruje 
coraz to nową a ciekawą tresu- 
rę koni. Cyrk wogóle zasiuguje 
na poparcie zważywszy, że po- 
sługuje się silami wyłącznie pol- 
skieml. 

Z Ząbkowic. Dnia 6 b. m 
została odegrana przez młodzież 
harcerską z Dąbrowy w Ząbka- 
wicach komedia w 4 aktach p. 
t. „Pan Wołodyjowski”, o któ- 
rem to przedstawieniu była za- 
maleszczona w dniu 3-IV 24 r. 
notatka w „Iskrze*. 

Obecni na tem przedstawieniu 
uważają za nlewiaściwe wy- 
razić slowa uznania dla wyko- 
nawców, którzy ze awojego za- 
dania, wywlązali się znakomicie. 

Sprawa o lichwę. W tych 
dniach sąd okręgowy w Sosno- 
wcu rozpatrywał między inuemi 
sprawę p. Piotra Górskiego, kie- 
rownika oddziału tow. aprowiza- 
cji miast w Sosnowcu. Pan G. 
askarżony był o to, że mniej 
więcej rok temu miał pobierać 
ceny nadmierne za mąkę. oraz O 
magazymowaaie artykułów żyw- 
nościowych. O sprawie tej dono- 
silśmy w swoim czasie okazało 
się jednak, że zarzuty, robione p. 
Górskierau, były niestuszne, sąd 
bowiem po rozpatrzeniu sprawy 
nie dopatrzywszy się w postępo- 
waniu oskarżonego cech prze- 
stępstwa, wydał wyrok unlewin- 
niający. 


Pożar. W zabudowaniach A. 
Ziętka przy ul. Małobądzkiej 74 
w Będzinie wybuchi pożar, któ- 
rego pastwą padła stodoła, 6zo- 
pa i sprzęty gospodarskie. 

Ogień pawstał skutkiem nieo- 
strożnaści w stodole, skąd na- 
stępnie przerzucił się ua s84- 
siednią szopę. 

Pożar ugasiła ludność i przy» 
hyłe straże. 

Straty wynoszą 4  miljardy 
marek, 

Drobny pożar. W domu A. 
Troppauera przy ul. Modrzejow- 
skiej wybuchł pożar, który na- 
tychmiast ugaszono. 


Kradzieże. Brusze Warszaw- 
skiej zam, przy ul. Warszawskiej 
14, nieznani złodzieje skradli z 
mieszkania 115 mil, i parę bu- 
cików. 

Grzegorzowi Halpernowi, zam. 
przy ul. Sienkiewicza 11, skra- 
dziono kołdrę watowaną. Kra- 
dziaży dokonano na strychu. 

— Z magazynu domu wycho- 
„Wawczego tow, dobraczynności 
w Sosnowcu skradziono 26 
prześcieradeł wartości 250 mil. 


„ISKRA — visztek If kwielnia 1924 rovo. 


mk. Kradzieży dokonali dwaj wy 
chowankawie domu wychowaw- 
czego. 

— Władysławowi Chachulskie- 
mu, zam. przy ul. Sieleckiej 87 
w Będzinie, skradziono z kiesze- 
ni portfel wraz gotówką i dowo- 
damt osablstemi. 


Z kina „Zacisze“. Bezsprzecz- 
nle Lea Parri jest najpiękniejszą 
i jednocześnie najmłodszą ze 
słynnych artystek filmowych. Jej 
mimika, gesty ł stroje to istny 
poemat. Dziś możemy ją podzi- 
wiać w pięknym dramacie p. t 
„Romans pięknej grzesznicy“, 
gdzie jak się to mówi przeszła 
sama siebie. 2375 


Z teatru. 


Dziś „Małżeństwo L o 1 i* 
odegrają amatorzy na chleb dla 
głodnych dzieci i dzieci z Grani- 
cy. Początek godz. 8-a. 


„Szopka“ po cenach zniżo- 
nych. Przedstawienie to oabę- 
dzie się w sobotę popołudniu 
o godz. 4-ej. 

Wojciech Brydziński stał 
się ulubieńcem nasze) publicz- 
ności, jego każda kreacja jest 
tak subtelna, że wprowadza w 
zachwyt naiwybredniejszą pu- 
blliczność. Da takich należy i ro- 
la doktora Tokeramo w „Tajfu- 
nie”, który raz jeszcze wystawio- 
ny będzie w soboię wieczorem, 
Abonament ważny. 


Niedziela pop „Grube ry- 
by“ grane hędą jako przedsta- 
wienie popularne pa cenach do 
połowy zniżonych. Humor Batu- 
ckiego jest tak szczery, naluralny 
ł pogodny, że bawić się nim mu- 
szą nie tylko miodzież, lecz I 
dorośli. Począłek godz. 4 pop. 
Abonament wazny. 


Niedziela wieczór „Dan Juan" 
po raz drugi z Wojciechem Bry- 
dzłńskim. „Don juan" na czwar- 
tkowej premierze zdobył sobie 
ogólne nznanie. Abonament ważny. 


TELEGRAMY. 


(Przez telefon(* 


O prawa Polski w Kłajnedzie. 
Warszawa, 10 kwielni=. 

(Tel. wł.) Na dzisiejszeru po- 
siedzeniu komisji do spraw za- 
granicznych. taczyła się dalsza 
dyskusja mad oęólną polityką za- 
graniczuą Polski a specjalnie 
nad sprawą Kiajpedy. 

Pierwszy przemawiał posel Ta- 
raszkiewicz (Białorusin), który 
jest zdania, że Polska ma złą 0- 
pinię zagranicą, wskutek jej złej 
polityki na kresach" wschodnich. 
Mówca domagał się autonomji 
dla ziem litewsko-białoruskich. 

Poseł Nledziatkowski (p. p. £). 
upatruje przyczynę klęski naszej 
w kKłajpedzie—w zmiesieniu sta- 
łej delegacji polskiej przy lidze 
narodów. Mówca domaga się 
wsitzymania rugów w ministe- 
rjum spraw zagranicznych I ume- 
zależmenia polityki od Francji ł 
zbliżemia się do Angiji. 

Paseł zerówki (ch. d.) 
stwierdza, że winowajcą obecnych 
kiesk — jest były minister Sa- 
pieha i zdaniem mówcy, p. Sa- 
piehę należy pociągnąć da od- 
pawiedzialaości przed trybuna- 
lem sianu. 

Posel Marjan Seyda (zw. 1.-n.) 
oświadcza, że delegacja polska 
przy lidze narodów istnieje na- 
da!, że rugów partyjna - politycz- 
nych w ministerjium spraw za- 
granicznych nie było. 

Co słę zaś tyczy kresów, to po- 
lityka Polski jest bardzo toleran- 
cyjna i skargi na Polskę są ra- 
czej naigrawaniem się. 

Na zakończenie przemówienia 
p. Seyda zapytał ministra Zamoy 
sklego, czy można jEszCzE CQ u- 
Czynić, aby przyznane Polsce 
prawa w Klajpedze, wypaczone 


przez komisję ligi narodów — 
zdołano przywrócić. 

Minister spraw zagranicznych, 
p. Zamoyski, przedstawia szcze- 
gólowo obronę inieresów polskich 
w Kłajpedzie w radzie ambasa- 
dorów i w lidze narodów. 

P. Zamoyski stwierdza, że spra 
wa Kiajpedy jest już przesądzo- 
na ma naszą niekorzyść, postula- 
ty polskie zostały odrzucone, cho- 
cłaż rząd polski zrobil co mógł 
w obronie tych postulatów. 

Co się tyczy rugów w ministe- 
rium spraw zagranicznych, to 
jestto zwykła redukcja znacznej 
nadwyżki urzędników w tem Mmi- 
nisterium. i 

Ostatni przemawiał poseł 
Stroński (ch.o.), popierając poli- 
tykę ministra 

Kolporiowane pogłoski, jakoby 
dzisiejsze posiedzenie komisji 
miało wplynąć na dymisję p. Za- 
moyskiego, są bezpodstawne, 


Komisja budżetowa. 


Warszawa, 10 kwietnia, 

"Tel. wł) Na posiedzeniu ko- 
misji budżetowej sejmu, omawia 
no ustawę o dodatkowych kre- 
dytach dla niektórych ministerjów. 

Podniesiono budżet ministerium 
spraw wewnętrznych o 5 miljo- 
nów złotych polskich. Są te kre- 
dyły przeznaczone dla policji kte- 
sowej. 

Budżet mlnisierłum oświaty pod 
niesiono o 7 miljonów zł. pol. 
Kredyty te przeznaczone są ma 
szkolnictwa powszechne. 

Podniesiona także budżet mi- 
nisterium pracy © 6 miljonów zł. 
pal, dla wykonania ustawy o 
bezrobotnych. 

Budżet ministerjium spraw za- 
granicznych podniesiono o 68 
tysięcy zł. polskich, kióra to su- 
ma użyta będzie na fundusz dy- 
spozycyjny ministra spraw za- 
granicznych. a 
Prezydent Rzeczy nospolltej 

Ww Krakowie. 


Warszawa, 10 kwietnia. 
(Tel. wł.) W końcu maja b. r. 
prezydent Rzpltej, p. Wojcie- 
chowski przybędzie do Krakowa 
na uroczystość poświęcenia sztan- 
daru 20 p. p. 


Zinowjew zaprzecza. 


Warszawa, 10 kwietnia. 
Prezes sowietu petersbursxiego 
Zinowiew oświadcza. że pogioski 
a przygotowamach Rosji do woj- 
ny z Rumunją © Besarabję, są 
bezpodstawne. 


Stlonas umierający. 
Warszawa, 10 kwietnia. 
(Tel. we.) Stan zdrawia Stinne- 
sa jest beznadziejny. Lada chwila 
spodziewana jest Śmierć. Chore- 
mu robiono operację, po której 
gorączka się zwięśszyła. 


Pogoda na dziś. 
Temperatura bez zmian, za- 
chmurzenie zmienne, miejscami 
mgła i deszcze, słabe wiairy lo- 


kaine. 
Giełda. 


WALUTY. 

Warszawa 10 kwietnia 
Dolary — 8.250.00U. 
Funty — 40.150.000. 
Franki franc. — 566 000. 
Franki szwajc. — 1.620.000 
Liry włoskie — 415.000 
Korony czes. — 268.000, 
Korony aust — 130 
Frank wal. — 1.800.000. 
Bony złoŁ — 1.400.000. 
Pożyczka dolar. — 4 940.000 


GIEŁDA GDANSKA, 
Gdańsk, 10 kwietnia 
(Notowania w puldenach) 
Dolary — 5,78. 
1 miljon mkp. — 0.62. 


— 


$ t p. 


Michał Konieczny 


po dlugich i ciężkich cierpieniach opatrzony św. Sakrama- 
tam: zmarł dnia 10-go kwietnia przeżywszy tat 63. 
Wyprowadzepie zwłok z domu przy Ostrogórskiej 
nr. 20 na cmentarz miejscowy nasiąpl dala 13 kwietnia 
o godz. 3 ej po pał. 
Q czem zawiadamiają stroskani 
2435 ZONA, CORKA i SYNOWIE. 


WORSE SIĘ 
doświadczonych sztygarów 


z ukończona szkoła górnicza do dnżych kopalń na G. Slaskn. 


Zgłoszenia z podaniem życiorysu I odpisu świadectw 
pod „R. R." do Administracji pisma. 2374-1 


RE 


MAGAZYN KAPELUSZY DAMSKICH 
w Dąbrowie Górniczej, 3 Maja 2 


St. Kowalczykowej. 


POLECA DUŻY WYBOR KAPEŁU- 
SZY DAMSKICH, DZIECINNYCH 
ORAZ GALANTERIJĘ DAMSKĄ 

2518-1 i MĘSKĄ. 


NZNZUZI 
TOWARZYSTWO DLA HANDLU I PRZEMYSŁU 


„TECHNEX” 


Inżynierowie A. Turek, ZBYONIOWSKIi S-ka 
WARSZAWA, m. Foksal 16n. Telefony: 201-02 i 46-60, 


Adres telegr.: TECHNEX— WARSZAWA. 
Kupno i sprzedaż wszelkich maszyn no- 
wych i używanych, jako to: lokomohil, katłów, ma- 
szyn parowych, motorów spalinowych, kolejek, obra- 
biarek do metali I drzewa, gatrów, kompl. urządzeń 
- tartaków, dźwigów i t. p. 


|| 5 ] dł ozonu" | wszalkich I! (I 
IWażne!! sa oompa |. Baw, IfWażne! 


NIEZBĘDNY DLA KAŻDEGO KOTŁA PAROWEGO 
nierozpuszczalny w wudzie, miezapalny, działający samoczynnie. 


SRODEK OCHRONNY Q A X (0) L 


OD RDZY I KAMIENIA Y 
używany stale przez największe zaklady krajowe | zagraniczne, 
uzuany zaszczyinie w licznych poświadczemach najpow. instytucji. 


Dostawa natychmiastowa. 
WYSYŁKA PROSPEKTOW NA KĄŻOE ŻĄDANIE, 


Wyrób krajowy!| | 


WENTYLATORY 
KUZNIE POLOWE 
FORMY (DYSZE) | 


oraz wszelkie artykuly techniczne | 
i elektrotechniczne pa cenach k 
fabrycznych poleca ze składu 


2438 


KZN=NZNSUZKZIUZNZNSNZNI= 


25355 | 


Od poniedziałku 7 kwletnla i dni następne f$ 
r 5 E 


„WŁADCA KOBIET 


sensacyjny dramat erotyczny w 7 częściach, osnuty na 
tle przygód międzynarodowego oszusta 


GASTONA MEDORA. 
W roli popisowe| Georg Aleksander. 


= 


m 


„ZAGŁOBA“ 


KINO 


CYRK „EXSPRES* 


W. MUSZYNSKIEGO 


w piątek 11, sobote 12 i niedziełę 13 kwietnia 
WIELKA ZMIANĄ NOWE ATRAKCJE 
w sobotę i niedzielę po 2 przedst. dzienne i wieczorowe 
POCZĄTEK 3 m. 30 i 8 m. 15. 


ANONSI Wkrótce odbędą się detaty ANONSI 
Słynpych naśladowców hinduskich logów Mr. AR i Misa GADAJ, 
1 


H Coś z metspsychiki 


pac 


ETERNA WARSZAWSKA £ 


Dąbrowa Górnicza, ulica sobieskiaqo 
=== Poleca znane ze swojej dobrac wyroby: 


Torty Ciastka deserowe 
Mazurki oraz herbatniki 
Bakudry Czekolady 
Sęki włoskie Karmelki 


Liwace i wogóle wszelkie wyroby 
wchodzące w zakres cukiernictwa. 
s= Przyjmujemy obstalunki na święta. === 

2558-6 Z powataniom E. SZELLER. 


200300903 *60320909002 
RUTYNOWANA KRAWCOWA 


biegła w mierzeniu 1 przerabianiu 
gotowej damskiej konfekcji 


poszukiwana od zaraz 
za wysokiem wynagrodzeniem. 
ELFRIEDA STERN 


| Katowice, ul. św. Jana 7, Katowice, uf. św. Jena 7. 


2551-3 


—00—00—000—00—00—80-€ 
„OLMET* 


Hi 

SOSNOWIEC, MODRZEJOWSKA 1, (obok przelazdu). $ 
E i 

JĄ 

8 


BACZNOŚCI , BACZNUŚC 


Likiery i wódki: Bonlaki: 


Winkielhausena A 
Baczewskiego Sys i 
HOUA padai ARITHA q 
FrAnkla Wioskie f 
Wyskoku oryg. Rum Francuski. | 
| 
wk | uryanalne wina:  Ś 
f Wegierskie 
Maria Brizard Francuskie 
~ Koseckiego l Austrjackie i Reńskie. 


SPRZEDAŻ WYROBÓW TYTUNIUWYCH, 


2138-93 
a A S Aa A a A A a N Aa a 


MAGISTRAT MIASTA OLKUSZA 
geiasza komturs. 


b Od kandydatów, EA pk mek SETA 
A z robotami wodociągowemi, wymagane jest obywatelstwo 
|polskie, znajomość języka polskiego w slowie i piśmie, oraz 
| teoretyczno-praktyczne wyksztarcenie fachowe. 

erty z padaniem warunków ' z dolączeniem życlorysów 
| o! odpisów świadectw i referencji skladac uależy w Mapisi act 
miasta Olkusza do dnia 1- -qo maja r. b. 


Olkusz, dnia 2-go kwietnia 1924 r. 


BURMISTRZ 
(—) K. RADŁOWSKI. 


warzywne, kwiatowe, pa- 
stawae oiar wsze) iakozel 
owyorobowaaei sile kiel- 
kowania 245a) (ANC. :-: 
Gohula dymki do sadzenia po cenach konzureneyinęch. 
_ Drzewka owocowe i kwiaty cigie AOJiCZKOWE. 


ła Spółka Ugromnikow 22 
' pawilonie Związku Ugroizikouw w SOSNOWCA 


3 g0 Maja vis a vis dworca warszawskiego. 1988 


Redaktor W, Monsiorski 


4. al SKRA" — piatek 11 kwielnis 1924 roku. 
"[i->M=->li> 
_ZRODŁO TANIOSCI 

SKŁAD WIN, WODEK ł LIKIEROW 
A. Janowskiego 
A a SOSNOWIEC, TARGOWA 51 (w podwórzu). 


493-29 


POLECA: 


8 [LnaERy BOSŁA, BACZEW- 
SKIEGO, MAREI, BIZAROR 
6 d COINTREAU ji INNE. al 


| 
| 
| 


zgromadzenie, 


tualne przybycie. 


BRZEG BAZA REMI 
10 SPRZEDANIA NOM 


4, morgi placu 
w SZOPIENICACH 


blizko kolei i rzeczka prze- 
chodzi. Za węgiel lub go- 
tówkę. 


Wiadomość: SOSNOWIEC, CU- 
KIERNIA WUSTECHUBE 


2375 5 LATAŁA. 
PES TEZ EZM 
OARSZARZZARETRE AAA hinl 


MAGAZYN 


uhiorów męskich 


H ZAKRZEWSKIEJ 
Nadszedł świeży transport 
garniturów, spodni, palt i 
ubranek dziecinnych 
CENY KONKURENCYJNE 

2387-4 


Onser nim 


ETIUED 


KREDYT 


a 
Śr Prtewyom-śfunfa 


Oddzia: sosnowiec, 
Wiejska 8, tel. 31. 


|| oronge ogłoszenia. | 


kupno : sprzedaż. 
4 grosze za wyraz. 


Sgprzedam otomanę gobelinowa i plu- 

<= szuwą, xozeikę | malerace. Sasno- 

wiec, Kołiątaja 10, cticyna li pięlro, 
2551-1 


Wyuawca. Adc. I-wu 


*| CUSKIE, saa SI 


PO GEANCH KONKGURENYJNYCH| 
KOSZER ECH B REŻOEI BETA 


S 


Tarti Zwiątka Orotnych Kzców Chrzestian w Sosnowm 


zawiadamia swych czionków, że w dn. 13 kwietnia 
1924 r. odbędzie się w sali Trokadero przy teatrze 


nadzwyczajne ogólne aan 


| członków 
z następującym porządkiem dziennym: 
| 1) Zagajenie zgromadzenia | wybór prezydjum. 
2) Sprawa zmiany statutu. 
| 3) Zatwierdzenie zmienionego statutu przez ególne 


4) Wybór wiadz związku w myśl statutu, 


Zgromadzenie odbędzie się w pierwazym terminie a godz. 
2 po poł, a w razie nieprzybycia dostatecznej liczby czionkow 
odbędzie się zgromadzenie w drug m ter ninie u godz 3 po poł, 
prawomocne bez względu na ilośc przybyłych członków. 

Ze względu na ważność obrad uprasza się o liczne ł punk 


sJruśarskit 4 


POLECA: 


"REM 


KONIAKI F. MARTEL FRAN- | 


b: 


JL. 


>> LZ 


ZARZĄD. 


== 


"ps. Tapety nabywać można tyl- 
ko u Wi. Czechowsklegu naprze- 
ciwko dworca K. W 1661 —4 
OE Tapeta (est tanszą niż 
malowanie ı oszczędza opalu w 


Tapety nie wytwarzają 


Ziwi Tapeta w zimie daje cie- 
plo a nie daje pyłu. 
iniejszym zawiadamiamy Sz. Kli- 
jentelę, iż wprowadziliśmy dział 
sukien i bluzek:  ktepaekzynowe, 
Gacbadinuwe, Trykolinowe, Marlize- 
towe, Welwetowe, Upalnwe, Wielki 
wybór! Ceny kunkurencyjnel Pierwszo- 
rzędne mowościl Lwapa. Nadszedł 
nowy transport koszul męskich od 9 
miljunów, również kalesunów, bielizny 
camskiej, wielki wybór krawatek 
pończoch skarpetek, rękawiczek skór- 
kowych męskich, damskich i t. p, 
Wyprzedaż perfum, Wód Francuskich 
it p. Taniej niż wszędzie, poleca: 
S. Cegłowski, sosnowiec 3 maja 11. 
2072-52 
Wsz! dziecinne wszysikie kolory, 
kolyski żelazne, ióżeczka, lóżka. 
oraz wszelkie reperacje wózków i 
pokrycia. Ceny labryczne. Sosnowiec 
Pogoń Orla 18 2129-32 
WIECE kościelne i do komuoji, 
ozdubne, wybór wielki, Skład Piotra 
Koltoma, Sosnuwiec, ul. Kościelna 4. 
2190-28 
ja sprzedasła sklep z iwwarem ti- 
riąuzcn'em. Częstochowa Aleja 
mr. ś$% rederowicz i S-ka. 2287-1 
Wizer ozieciony spacerowy i lalka 
== duża do sprzedania. Dytlowska 


4 mieszkanie: Micha,skiej, 2384- 1 
Do przedaua sieczkarnia i wóz 

sekki, Wiadomusé „asra Dąbra- 
wa, piwiainia Wieczorka 25 2413-1 


gem do sprzeJania narzędzia 
Slusarsku - kowalskie, Zagorze, 
skiep Dziey 25 T-1 
De sprze~ania natychmiast za 16 kz 
«otych dom u 3i ubikacjach, ©- 
nejmujący pór morgi gruniu wraz z 
zadudowamiem w Granicy przy stacji 
kalejuwej. Wiad. B. Móntz w Uran- 
cy I $. Klen Sosnowiec Dexierta 20, 
4510-1 
est do sprzedania wóz w dobrym 
stanie parukun sy nr, 7, Wiademiość 
2ielce, Poagorska 4. Kuźnia. 2431-1 
jo sprzedania meb e. otomany, ma- 
terace, kuzeiki. sosnowiec, No- 
wopugońska 17, Bracia Antczak. 
<399-5 
RE/ażne dla muzyków! Mam na skła- 
w dzie harmunje chromatyczne 24 
basy, półtonowe 12 basów i b basów, 
gitary, maudalny włosie, skrzypce, 
iateraiy, smyc-ki, gramofony, Struny 
wszelsiegu rodzaju, Urzanki | wszel- 
kie przybury do instrumentów mu- 
zycznyca. Sosuowiec, Kuścielna 18, 
]. Kupeć. 2545 4 
ianiuu czarae prawie nowe sprze- 
oam. Będzin, ks.ęgarnia Zmigro- 
dz, telefun 23. 2544-3 


Wydawaicz: „adłjó Łacnodji* 


Nr. 85 


Magiel do sprzedania. Wiad, Dąbra- 
78. wa Sobieskiego 25, Clanclara. 


Posady i prace, 
Zaoflarowane 4 grosze za wyraz. 
== 


GGosnodym. która by elg zgodziła 
tównież zaoplekowaniem dzieci 
naichętniej z szyciem, polrzę dna, Wia- 
aa „łskrze” 405-2 
Airaa bas panienki do hattu riche- 
lieu, dziurek | dziergania, Mala- 
chowskiego 2a, 2502-1 
potrzebny stróż nocny, wlad. Sosno- 
wiec ol, Jasna 12, 2509-1 
Pogat bardzo zdolne panienki 
ca szycia, Sosnowiec EE 
4; 


i Poszukiwane A grosze za wraz. | 


— Zn 
N andanika poszukuje zajęcia od 
6-ei wieczorem w Będzinie lub 


Sosnowcu. Zgłoszenia da adm. Iskry 
pad „Mandantka*, 2552 
amka poszukuje miejsca, Zgło- 


Szenła dla mamkl do admini- 
stracji „Iskry* w Sosnowcu. 2546 


Lokale. | 
4 prosze za wyraz 


LL am 
Mieszkanie 2 — 3 pokoje z kuchnią, 
możiiwie z wygodami poszukuje, Dam 
odstępne pośrednictwo wysagradzę. 
Wiadomość Sosnowiec, sez 6 (ei 


TA7yna|mę pokój z a t- 
ww  irzymaniem. Sosnowiec Che- 

miezna 33 dom Gampera wiad, u 

stróża, 2508-1 


| Różne. 
4 grosze za wyrat. 


i posada ca 
Szyny do okiem wadzi s 
tae wykonywa wazeikie roboty w 
zakres azklarstwa wchodzące: Polski 
Zakiad Szklarski, Zygmunt Zajdlicz, 
Będzin, Potockiego 13. 2309 
przedsiębiorstwo Robót aena 
Dekarskich Stanislawa Mandow- 
skiego. Wykonywa: wszelkie roboty 
dachowe z materjałów wlasnych i po- 
wierzomych, uferty na żądania. Hurto- 
wa sprzedaż wanien, wanienek i la- 
tarń powozowych Sosnowiec ulica 
Sienkiewicza 1. Obok teatru. 2313-3 
Qzrodaitowi wydzierżawię ogród z 
polem, wolne mieszkanie, Wiado- 
mość, Hieromimska 16, Skorupka. 
1 


[Pianoa fortepiany przyjmuja do 

do strojenia, Można zamówić Íi- 

stownie, wiad. Będzie, Malachowskie- 

go 9, Kagan. 3 

grorian 4 wekale: 1 ga miljard, 
3 po ICQ miljonów na Imię |. H 

Malec, Ostrzega się przed nabyciem, 

2554- 


a 2 | ŻEL. 
Zgubione dokumenty, 
3 grosze za wyraz. 


MIowakuwi _ |ózefuwi skradziono 
+W portfel zawierający książkę wouj- 
skową wyd. przez PKU Sosaowiec 
metrykę ślubną i pieniądze. 2386-2 
gkradziono Świadechwo szkoły po- 
wszechnej nr. 19 na Imię Wacłą- 
wa Obiazińskiego, Takowe unie- 
ważala Się. 2403-1 
jen Bolesław zgubił książeczkę 
wojskową wydaną przez PKU Hę- 
azio, orzz dowod osobisty wyd, przez 
gm, Drczejowicze. 2407-1 
M?! Antonia zgubiła książeczkę 
kasy churych wydaną Sro Turg 
Paulina”, 
Ke lózet zgubił Pee E 
A wydaną przez s Mia- 
2415-1 
aE Franciszek zgubił książecz- 
A kę kasy chorych wydaną M kop. 
„Flora”. 2413-1 
Gwierczowi Janowi skradziono por- 
ifei z pieniędzmi, książkę wojsko- 
wą wydaną przez PKU w Końskich, 
24U7-1 
Jpreociszkowi Bialemu ukradziono 
porde! zawierający dowód oso- 
Disty wyd. przez mas. m. sosnowca 
dwie ceduiy kolejowa i 70 mili, mk, 
Takowe umieważoia się, 2496-2 
Any Rasprzyk aguoli kaiążcę Woj- 
Skową wydaną przez PA ae 


J'erwocha Stefan zgubił ati pk 
wolania wya. przez PUK zyje 


i 
IF Władysław zgunił ksią- 
żeczcę Kasy Cnorych wyd, przez 
sop. „earyż" nr, J494, ksiązkę woi- 
skowy wyd, przez PKU gdan oraz 
portfel z piearędzm.. 252H-2 
«mecki Ignacy zgubił kajążkę woj- 
ssową wydaną przez PKU. Będzin 
2544-2 
A“ Grabowski zgubił legityma- 
cg tymczasową, wydaną przez 
magistrat m, sosnowca. 2511-2 
Ątpieszka Kośmider zgubiła dowód 
osubisty, wydany przez RAE 
Łęczyca. 

ER Katarzyna zgubiła dał 
kę sasy chorych, 2556 
AS Potapczuk zgubił książię 
wojskową wyd, przez PKU Sosno- 

2545-3 


A Jolissa | 


wiec, 


